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C e n a  ogłoszeń miejsco­
wych za wiersz milim ir. 
(1-iam)lub jego miejsce 
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(1-łam) iub jegoiuiejsoe 

10 groszy.
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Z niwisrdzgnis wyboru w ó j t a i  podw ójnego gminy 
Pogorzela.

Na podstawia art .  50 nst. 1 us taw y  z dnia 23 
ni a r  t a  1933 r. o częściowej zmianie ustro ju  samo­
rządu tery toria lnego  (Dz. U. R. P. nr.  35 poz. 294) 
zatwierdzam wybór p. Czesława D anielaka z i*(-go- 
isseli na wójta gm iny  Pogorzela, oraz wybór p. S ta ­
n is ława Porębskiego na podwójeiego gm iny  Pogo­
rzela.

Krotoszyn, 20 m arca  1935 r.
S tarosia  powiatowy:
( - )  W IL IM O W S K I.

L. dz. 719/35 W. P.

opałowe przynosi stosunkowo dość dobre ceny
i każdy właściciel może mieó z rocznych użytków 
rębnych tyle dochodu, ażeby zalesienie należycie
wykonać.

W ykonanie  obowiązku zalesienia będę sp ra ­
wdza? na gruncio  za pośrednictwem P. P. Wójtów, 
Sołtysów i Posterunków  Policji Państwowej, które 
to o rgany  są obowiązane zawiadamiać mnie o po- 
wyższem.

Krotoszyn, dnia  18. m arca  1935 r.
S tarosta  Powiatowy:
( - )  W IL IM O W S K I.

Nr. L/20/35.

Obwieszczenie o p rzeg lądz ie  cyw ilnych pojazdów
Z a r z ą d z e n i e

S taros ty  Powiatowego Krotoszyńskiego 
w sprawie zniesień w lasach nie stanowiących 

własności Państw a.
Przed nadejściem pory wiosennej, p rzypom inam  

wszystkim właścicielom Jasów tak  większych obssa- 
rów jak  i mniejszych, żo ciąży na  nich obowiązek 
zalesienia wyciętych obszarów leśnych, to niety lko 
powierzchni c-.dopiero w yrąbanych , lot a także da­
w nych  halizn, t. j. przestrzeni uznanych  za g ru n ty  
leśne i podlegających zalesieniu etesown;« do obo­
wiązujących przepisów rozporządzenia Prezyden ta  
Rzeczypospolitej z dnia  24. VI, 1927 r. (Dz. U. 
Nr. l i i  poz. 932 z r. 1932).

Pominąwszy okoliczność, że ponowne zalesienie 
w yrąbanych  obszarów wzgl. halizu, leży we wła­
snym interesie właścicieli, r,wracam jeszezo uwagę 
na wysokie k a ry  za niedopełnienie obowiązku za­
lesienia, w ynikające z a r t .  38 i 39 wyżej w ym ie­
nionego rozporządzenia, a  mianowicie 2—5 zi za 
każdy a r  g ru n tu  podlegającego zalesieniu i za 
każdy rok przekroczenia te rm inu  zalesienia.

Poniev?aż istnieje  błędne mniemanie, że m nie j­
sze lasy nio podlegają ustawie o ochronie lasów, 
wyjaśniam, że właściciele i  mniejszych lasów rów ­
nież są obowiązani w yrąbane przestrzenie w prze 
pisowycli te rm inach  zalesić. — Tym  ostatnim radzę, 
ażeby zwracali się o udzielenie im fachowych po­
rad i o wszelka pomoc p rzy  sadzeniu i zakupie 
sadzonek do sąsiednich właścicieli większych obje- 
któw Icśnych tak  p ryw atn ych  jak  i państwowych, 
wzgl. do ieh fachowych leśników, k tórzy  z wielką 
gotowością u ła tw ią  im w ykonywanie  zalesień.

Powoływanie się na obecny kryzys  gospodarczy 
nie może być żadnern usprawiedliw ieniem  n iew y­
konyw ania  obowiązujących zalesień, ponieważ d a ­
wniejsze wyręby dokonywane były  przy  dobrej 
konjunkturze , a  obecnie, aczkolwiek ceny na d re ­
wno użytkowe są niskie, to jednakowoż drewno

Na podstawie a r t .  15 i 16 rozporządzenia  P r e ­
zydenta Rzeczypospolitej z dnia  8. X I .  1927 r.
o obowiązku odstępowania zwierząt pociągowych, 
wozów, pojazdów mechanicznych i rowerów dla 
celów obrony P aństw a  (Dz. Ustaw R. P. Nr. 98 
poz. 859) oraz par. par. 389, 3810, 38u , 3812 i 3815 
rozporządzenia M inistra  S p raw  Wojskowych i Mi­
n is tra  S praw  W ew nętrznych  z dnia  23 m arca  1928 r. 
(Dz. Ustaw R. P. Nr. 44 poz. 425), w brzm ien iu  
n adsnem  mu rozporządzeniem Ministrów: Spraw
Wojskowych i S praw  W ew nętrznych  z dnia 26 
lipca 1933 r. (Dz. U staw  R. P. Nr. 68 poz. 510), 
zarządza się przegląd cyw ilnych pojazdów m echa­
nicznych, mających stałe miejsce postoju w g r a n i ­
cach P o w i a t u  K p - o l o s a s j f i T i s k i e g o .

P rzeglądowi podlegają wszystkie cywilne po­
jazdy mechaniczne, a  mianowicie: samoohody oso­
bowe, ciężarowe, san i tarne , cysterny, samochody 
specjalne, autobusy, c iągn ik i (traktory), wczy przy­
czepne i motocykle, zare jestrowane (zaopatrzone 
w stałe znaki re jestracyjne) oraz pojazdy niezare- 
jes trowane (znajdujące się w garażach, sklepach, 
składach i innych  pomieszczeniach), mające stałe 
miejsce postoju w gran icach  P o w ia tu  K r o ­
t o s z y ń s k i e g o .

Od przeglądu zwolnione są pojazdy m echa­
niczne: a) stanowiące etatowe wyposażenie P re z y ­
denta  Rzeczypospolitej, b) służące do uży tku  oso­

b is te g o  lub urzędowego osób, korzys ta jących  
w myśl p raw a  międzynarodowego z p raw a zakra- 
jowośei.

Przeg ląd  odbędzie się w Krotoszynie w dniach
6. 7, 8 i 9 maja 1935 r.

Dla unikn ięcia  s t r a ty  czasu i usprawnienia 
czynności przeglądowych — każdy posiadacz po­
jazdu mechanicznego, podlegającego przeglądowi, 
o trzym a oddzielnie pisemne wezwanie, określające 
dokładny te rm in  i miejsce p rzeg lądu  odnośnego 
pojazdu. Do wyznaczonego terminu należy zasto­
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sować się bezwarnnkowo we w łasnym interesie.
W razie n ieo trzym ania  w odpowiednim czasie 

pisemnego wezwania, posiadacz pojazdu mecha­
nicznego zobowiązany jest najpóźniej w ostatnim 
dniu przeglądu zgłosić siej osobiście u właściwej 
powiatowej władzy adm inis tracy jnej,  któr-i wy?.r 
czy dodatkowy termin przeglądu odnośnego pojazuu.

Właściciele (posiadacze) pojazdów m echa­
nicznych n iezarejes trow anych obowiązani są zaopa­
trzyć ji-na czas doprowadzenia do miejsca przeglą­
du i powrotu da stałego miejsca postoju w 2 tablice, 
w ykonane z białego kartonu, o w ym iarach  445X225 
mm z napisem dużemi l i te ram i „Przeg ląd" .  T a ­
blice te pow inny być umieszczone w miejscu zna­
ków re jes tracy jnych  oraz oznaezono pieczęcią po­
ste runku  policji, albo zarządu gminy.

Właściciele  (posiadacze) pojazdów mechanicz­
nych obowiązani są mieć podczas przeglądu: dowód 
tożsami.ści pojazdu mechanicznego, dowód re jes tra ­

cyjny, o ile go posiedają, oraz fabryczny opis po­
jazdu mechanicznego.

W razie niemożności doprowadzenia do prze- 
p lądu pojazdu mechanicznego z powodu złego s ta ­
nu  technicznego, właśiiciol (posiadacz) powinien 
niezłocznie powiadomić o tem  pisemnie powiatową 
władzę adm inis trac j i  ogólnej, podając poró d ;  od­
powiednie oświadczenie może byó w wyjątkowych 
w ypadkach złożono ca  ręce organu  wojskowego 
przeprowadzającego przegląd.

W inni uahylenia  się od przeglądu będą k a ra n i  
g rzyw ną do wysokości wartości odnośnego pojazdu 
mechanicznego, lnb aresztem do 6-eiu miesięcy; 
w w ypadkach  szczególnie ciężkich uchybień, mogą 
być zastosowane obie kary  łącznie.

Krotoszyn, dnia  20 m arca 1935 r.
Starosta  Powiatowy 

Nr. KD. I. lc/111 ( ) Seweryn Wilimowski.

D ztai nieurzędowy.

Z uroczysłoicl pirania ziem! z poiojoslsK p o *  M z y fc k its o
pod koniec 1. Marszałka Polski Józefa P iłsudskiego w Krakowie.

K om ite t  W ykonaw czy w Poznaniu  dia prze­
wiezienia ziomi z pobojowisk Wielkopolski pod ko­
piec I. Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego 
w K rakow ie  wydał okólnik do wszystkich sfede- 
rowanyoh związków Wojew. Poznańskiego z pro­
śbą o współudział w akcji przewiezienia ziemi do 
K rakow a. I  Krotoszyn zatem, jako teren  walk po­
wstańczych o Niepodległość, wziął udział w tej 
ake j i  przy pośrednictwie wyłonionego Powiatowego 
K om ite tu  W ykonawczego pod przewodnictwem 
k ap itana  w stanie spoczynku, delegata Powiato­
wego Związku W eteranów i burm is trza  m. K ro to ­
szyna p. Tadeusza F enrycha .  W Sulmierzycach 
odbyło się już w soboię, dnia  16. I I I .  1935 r- u ro­
czyste pobranie ziemi z prbojowiska sulmierzyc- 
kiego t. j. z miejsca, gdzie poległ ś. p. P io t r  Ziele- 
ziński w dniu  31. I. 1919 r., przy współudziale 
delegatów Pow. K om ite tu  Wykonawczego, przedsta­
wicieli władz, związków, organizaoyj, grona nau­
czycielskiego, dzieci szkolnych i obywatels twa n>. 
Sulmierzyc, którzy własnoręcznie składali g ru dk i  
ziemi do urny , k tórą  następnie  zaplombowano ce­
lem przesłania  jej do Pow. Komitetu  Wykona-

W nadzie lę ,  dnia 17. I I I .  1935 r. o godz. 8-ej 
r -u  • p ,b ra n o  ziemię z pobojowiska krotoszyń­
skiego — z miejsca rozpoczęcia walk o Niepodle- 
g l  ść t. j. ze s tacji  kolejowej w Krotoszynie, — 
złożono do u rn y  i zaplombowano przy  współudziale 
przewodniczącego Powiatowego Komitetu W y­
konawczego członków Komitetu Wykonawczego 
Lokalnego, członków związków sfederowanych, sto­
warzyszeń, związków i cechów krotoszyńskich ze 
sz tandaram i i obywatelstwa krotoszyńskiego. P rz e d ­
południem tego samego dnia  udano się do Zdun, 
gdzie również odbyło się uroczyste  pobranie  ziemi 
pod kopiec M arszałka Piłsudskiego. Po uroczystem 
nabożeństwie w kościele farnym , udał się pochód 
przy udziale przedstawicieli władz państwowych, 
wojskowych, samorządowych, duchowieństwa, licz­
nych organizacyj nietylko ze Zdun lecz i z K ro to ­
szyna, K obylina  i Sulm ierzyc oraz mieszkuńców 
Zdun i okolicy na  miejscowy cmentarz, gdzie n a ­
stąpiło pobranie ziemi z wspólnego grobu Pow stań­
ców Wielkopolskich, poległych w czasie wa!k ped 
Zdunami. S tam tąd  udano się na Rynek, skąd P rze ­

wodniczący Pow. Komitetu  W ykonawczego wyde­
legował kilku weteranów celem pobrania  ziemi 
z pobojowisk Borownica i Chachalnia, poczem 
zagaił uroczyste posiedzenie w gali hotelu p. D anie­
laka, w itając przedstawicieli władz państwowych, 
wojskowych, samorządowych, organizaoyj i gości. 
Po zagajeniu  odegrano H ym n Narodowy, poozem 
wiceburm istrz  m. Zdun wygłosił okolicznościowe 
przemówienie. Następnie wybrano K om ite t  W yko­
nawczy w następującym składzie:

Kpt, w st. sp. F en ry eh  Tadeusz, jako przewo­
dniczący, starosta  pow. Wilimowskiego, re fe ren­
darz Szarkowski, podref. Bonowski, d-ca 56 pp. 
Wikp. ppłk. Tyczyński, obw. kom. P. W. 56 pp. 
W lkp. kpt. Prelioz, pow. kotu. P. W. i W. F. kpt.  
K uh lm ann ,  ks. Dziekan Zalewski z Kobylina, ks. 
proboszcz Pew niak  ze Zdun, kom. P. P. Sałaciński, 
podkom. S traży  Granicznej Kapuściński, w icebur­
mistrz  m. Zdun Taffe, burm istrz  m. Sulm ierzyo 
Wojchowski, w iceburmistrz  m. K obylina  mgr. 
Fengler ,  wójt gm iny  Zduny D ługi And., prezes 
pow. B. B. W. R. Dr. Krzywański,  prezfe BBW R. 
koło Zduny H a jdu k  Sylw., wiceprezes Zw. Oficerów 
Ri>z. na  pow. Krotoszyn Siwiński, por. rez. Buchta
H., prezes Zw Rezerwistów Koło Krotoszyn, pre­
zes Pow. Zw. Strzeleckiego prof. Magdziński,  
prezes Tow. Girnn. ,,Sokół W. Rogowski, prezes 
Zw. Iowalidów W ojennych Sternalski, prezes 
Wielkop. Kołek Roln. dr. Marjan Gładysz, ks. Czar­
toryscy, inż. K rótki,  mjr. w st. sp. Szablikowski, 
dr. S tefan  Budzyński, senjor m. K rotoszyna Józef 
Gąsiorkiewicz, kom. „Legjonu Młodych“ Obwód 
w Krotoszynie Józef Liczko, Pab ich  W acław z R o­
zdrażewa, delegaci Zw. W eteranów Powstań N aro ­
dowych Koło Krotoszyn: Kopydłowski Kaz., Chtnie- 
lecki Stan., Szymankiewicz Edw., Nowak Lud., 
Kukiołczyński Jan ,  Rajewski Józef i Garstkn Antoni.

Z kolei przowodniczący pow. K om ite tu  W yko­
nawczego wypłosił dłuższe podniosłe przemówienie, 
podkreślając znaczenie odbywającej się uroczystości, 
przedstawiając przebieg ruchu  powstańczego 
w Wielkopolsce od rierw szych  dni P ow stan ia  do 
czasu wprowadzenia wojsk regu la rny ch .  Po prze­
mówieniu złożono do rąk  przewodniezcego zaplom­
bowane puszki z pobraną ziemią z poszczególnych 
pobojowisk pow. krotoszyńskiego. Następnie zebrani
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wybrali  delegatów celem doręczenia u rn  z pobo- 
j jw isk  p. Wojewodzie.

Po wyczerpaniu porządku dziennego uroczy­
stościowego posiedzenia, przewodniczący solwowai 
zebranie. P rzed rozejściem się odśpiewano jedną 
zwrotkę „ R o ty “ a o rkiestra  odegrała ,;P ierwszą 
B ryg adą“ .

Delegaeja w składzie: kpt.  w st. sp. F enryoh  
Tadeusz jako przewodniczący, burm is trz  m. Su l­
m ierzyc por. rez. Wojciechowski Marceli , dyr. 
Chmielecki, Nr<skręt J a n  i D ługi Andrzej w ó j t  
gm iny  Zduny, wyjechała do Poznaniu we wtorek: 
dnia  19. bm, o godz. 5,30 rano  przez Leszno i Ko-

Spra\yozdanie M u ł u  Parafialnego „C aritas“  za  
m iesiąc luty 1935 r .

W ydano za tow. kolonjalne 245,95 zł, wyroby 
rzeźnickie 172,95 zl, pieczywo 44,35 zł, mleko 32,76 
zł, opał 23,40 zł, odzież 23,50 zł, razem  542,"1 zł.

Powyższe zestawienie jest jednym  dow ;em 
więcej, że Wydz. P a ra f ja ln y  „C ar i ta s“ nie  ustaje 
w wytężonej p racy  nad ulżeniem licznej rzeszy 
bezrobotnych i prawdziwie biednych naszego m ia­
sta. Dobrze rapoezątkowanu akcja  cariiesow u m u ­
si byó prowadzona nadal skutecznie, tego domaga 
się w yras ta jąca  bieda szerokich mas ludności n a ­
szego miasta. W tym  cein potrzebne są fundusza, 
które n ies tety  w ostatnim czasie zmalały Społeczeń­
stwo, ty lokro tn ie  dające dowody swej ofiarności 
jeśli chodzi o cele społeczne, niechaj nie  skąpi 
grosza i na cele caritasowe.

Niechaj każdy członek „C ar i ta su “ ma sobie za 
święty obowiązek werbowanie członków. W zam ian  
za obniżenie sk ładki miesięcznej, uprasza  się o uzu­
pełnienie tej zniżki wprowadzeniem nowego człon­
ka. N atom iast  wzamian poruczonego abonamentu  
tabliczki członkowskiej,  zaleca się nabyw anie  blocz­
ków jałmużniczych, a nie  dawanie ja łm użny  doraź­
nie gotówkowo, gdyż zostaje ona uży ta  na cele 
niepożyteczne, ezkodząo temsamem akcji caritaso- 
wej. W ydzia ł  Para f j .  „C ar i ta s“ wciąż walczyć 
musi z trudnościam i zadośćuczynienia prośbom 
biednych. Ze zbliżającą się wiosną, w zm agają  się 
prośby o odzież, o odświeżenie b rudnych  zakopco­
nych izb, a najwięcej o pracę.

Źródłem niezliczonych nieszozęśó i n ieporozu­
mień w rodzinach, oraz skra jnej  biedy i n iedos ta t­
ku jest prawie zawsze brak  pracy, brak  posady, 
k tó ry  szlachetniejsze i pracowite  jednostki więcej 
p rzygnęb ia  i boli, niż próżny żołądek. Czy um ie­
m y pojąó ogrom rozpaczy ojca, k tóry  nie mając 
znikąd grosza zarobku codziennie znosić musi 
lam en t żony i dzieci, które na ojca wołają chleba 1 
K iedyindzie j spo tykam y staruszkę  wdowę, steraną 
ciężką p racą  minionych lat, k tórej córka jedyna 
p racu je  na chleb i żyfiie. Lecz cóżt F a ta ln a  redu ­
kcja  i j ą  pozbawiła pracy, rzuciła  na łaskę s trasz­
nego losu, k tó ry  całemu domowi każe nietylko 
głodować, resztki posiadanych rzeczy sprzedawać, 
ale gorzej jeszcze... grozi eksmisją niezein n ieubła­
ganą, jeżeli dzierżawy nie zapłacą. A czy wiemy
— my wszysoy, k tórzy  w oiepłych i suchych mie­
szkamy pokojach, co to za klęska u trac ić  dach nad 
głową i pędzić Czarne dni żywota w przy tu łkach  
albo gorzej jeszcze w noruoh, k tóre  są chyba h a ń ­
bą i policzkiem wielkich postępów X X  stulecia t

J a k  więc w szystk iemu zaradzić  ?
Najskuteczniejszym środkiem, to użyezenie p ra ­

cy lub posady choćby na jsk rom nie j opłacanej.

śćian, gdzie dołączyły sią delegacje lsszćzyńska
i kościańska. W szystkie delegacje zebrały się w P o ­
znaniu  na  P lcoa  B ernardyńsk im , skąd u da ły  się 
pochodem z orkiestrą  i sztandarem W eteranów 
z 1863 r. nii P lac  Wolności. Tam Wojewoda p. A r ­
tu r  Marusza '.?ki przy współudziale d-ey D. O. K . 
V II .  gen. Rnoll-Kownaekiego, gen. Zachurskiego, 
gen. Taezaka, prezesa Związku W eteranów  P o w ­
stań  Narodowych odbierał u rny  z ziemią z poszcze­
gólnych pobojow sk Wielkopolskich, k tóre  następ­
nie przeniesiono do Muzeum Wielkopolskiego. Na 
zakończenie wszystkie delegacje wzięły udział 
w defiladzie przed Zamkiem.

Dlatego właśnie zw racam y się z gorącą prośbą do 
wszystkich pp, kupców, przemysłowców, majstrów, 
do wszystkich p .ń domu, k tóre  poszukują czy to 
ucznia, pomocnika, służącą czy robotnika, aby zaw­
sze zgłaszali się po nich do „C ar i ta su“ . Codziennie 
się py ta jącym  „czy już jest dla  rnnio p r a c a t“, 
z bólem największym odpowiadać m u l im y  — niema
— bo żaden pracodawca się nie  zgłosił.

„ C a r i ta s"  zaś p rzyrzeka, że na  życzenie zawsze 
ty lko takich  poleoa do p racy  czy na posady, k tó ­
rych  dobrze zna i za k tórych  uczciwość i kw alif i­
kacje brać  może odpowiedzialność.

W  im ieniu  nieszczęśliwych ubogich wołamy 
do wszystkich „N IE  CHCEMY JA Ł M U Ż N Y  TYLKO 
P R A C Y “. „C ar i tas“ .

U W A G A I Członek, k tó ry  porzuca abona­
ment, nie ma p raw a wywieszać tabliczki n a  mocy 
przez siebie raz złożonej deklaracji.

Zarząd „C ar i ta su “ .

Wiadomości kościelne.
Od 24. I I I .  — 31. I I I .  1935 r. 

Ewangelia
Na Niedlielę trzecią Postu zap. u św. ŁuK. XI. w. 14—28.

W  on czas wyrzucał Jezus czarta, a on był niemy. 
A  gdy wyrzucił czarta, przemówił niemy, i dziwowały się 
rzesze. A  niektórzy z nich mówili: przez Beelzebuba, 
księcia czartowskiego, wyrzuca czarty, A  drudzy kusząc, 
domagali się znaku od niego z nieba. A  on skon tijrzał 
myśli ich, rzekł im: Wszelkis królestwo przeciw sobie roz­
dzielone, będzie spustoszone, i dom na dom upadnie. A  jeś- 
liż i szatan rozdzielon jest przeciw sobie, jakoż się ostoi 
królestwo jego? gdyż powiadacie, i i  ja  przez Beelzebuba 
wyrzucam czarty. A  jeśliż ja  przez Beelzebuba wyrzucam 
czarty, synowie wasi przez kogo wyrzucają? dla tego oni 
sędziami waszymi będą. Lecz jeśli palcem Bożym wyrzu­
cam czarty, zaisteó na was przyizło królestwo Boże. Gdy 
mocarz zbrojny strzeże dworu swego, w pokoju jest to, co 
ma. Ale jeśli mocniejszy nadeń nadszedłszy zwycięży go, 
odejmie wszystką broń jego, w której ufał, i korzyści jego 
rozda. Kto nie jest ze mną, przeciw mnie jest; a kto nie 
zgromadza ze mną, rozprasza. Gdy duch nieczysty wyni- 
dzie od człowieka, chodzi po miejscach bezwodnych, szuka­
jąc odpoczynku. A  nie znalazłszy, mówi: turócę się do 
domu mego, zkądem wyszedł. A  przyszedłszy, najduje go 
umieciony i ochędożony. ledy idzie, i bierze z  sobą sied­
miu innych duchów gorszych nad się: a wszedłszy, mieszka­
ją  tam. 1 stawiają się pośledniejsze rzeczy człowieka one- 
go gorsze, niżli pierwsze. 1 stało się, gdy to mówił, pod­
niósłszy glos niektóra niewiasta z rzeszy, rzekła mu: Bło­
gosławiony żywot, który Cię nosił, i piersi, któreś ssał. 
A  on rzekł: 1 owszem, błogosławieni, którzy słuchają słowa 
Bożego, i strzegą go.
Niedziela 24. I I I .  Po sumie w kościele zebranie

Różańcowe Ojców; po n ieizporach zebranie



B^źań-owe Matek w kościele, a Matek ehrza- 
Aii;j ń '<iob w Domu katolickim. O godz. 1,30 
wspólne odprawianie jubileuszu — pie lgrzym ­
ka wyrusza z klasztoru. — Po nabożeństwie 
P H s y j a e o i  wykład z ram ien ia  Akcji katolickiej 
w Do nn katolickim. Odpust w Rozdrażewie. 

Środa 27. I I I .  O godz. 5-ej zebranie Sekcji E u c h a ­
rystycznej Sodalicji żeńskiej na salce. 

Czwartek 28. I I I .  Od 7 — 8 wiecz. Wystawienie
i adoracja  Najśw. Sakram entu .

P ią tek  29. III .  D roga Krzyżowa o godz. 7 wiecz, 
Sobota 30. I I I  Od godz. 5 tej spowiedi św. -  po­

czątek spowiedzi wielkanocnej.  W spólna spo- 
wiedś Tow. Kat. Robotników Polskich  — n a ­
za ju t rz  o 8 wspólna K om unja  św.

Niedzie la  31. I I I .  Po naboż. pasyjnem kw arta lne  
zebranie  I I I .  Zakonu. O godz. 8 ej uroczysta 
akadem ja  Kat. Tow. Robotników Polskioh 
w Domu katolickim ku czci św. Józefa. 
Przypom ina  się wiernym , iż nie  należy: 1) o- 
pierać sie o ołtarze, 2) wchodzić na  stopnie 
ołtarzy, 3) k łaić  rozm aitych  przedmiotów (np. 
kapelDezy i t. p.) na ołtarzu.

K ro n ik a  m ie js c o w a .
— Kino . .P ro m ień '1 wyświetla doskonałą kome­

die a m eryk ańska  p.t. . ,0  GZEM ŚNIĄ D Z IE W C Z Ę ­
T A “ z Johnem  Boles w głównej roli. Osnową fi l­
mu jest. k a r je ra  nieprawdopodobna młodej i ładnej 
a r ty s tk i  fi lmowej, k tóra  pozostając bez środków do 
życia, wspólnie z p rzygodnym i przyjaciółmi, n a ­
wiasem mówiąc doskonałemi ak to ram i - komikami, 
podstępem dostaje  się do filmu, g ra  g łów ną rolę 
j s iaje się odrazu gwiazdą równorzędną z Johnem  
Boles, który  w tym  filmie z notorycznego pijaka  
s ta je  się doskonałym a r ty s tą  filmowym, ulubieńcem 
publiczności i ukochanym  swej wyhawioielki W a n ­
dy  Gale. Reżyseria filmu doskonała, piękne twarze
i melodyjne pieśni, oddane przez utalentowanego 
piosenkarza Jo h n a  Boleea, wreszcie moc kap ita lnych  
sytuaoyj — daje widzowi pełne zadowolenie.

J a k  nas zapewnia dyrekc ja  kina ,,P rom ień"  
w n ied ług im  czasie u jrzym y  na okranie  przebojo­
wy film polski „MŁODY LAS", film, którego z nie­
cierpliwością wszyscy oczekujemy.

— Z ochodn Im ien iu  I Marsz, Po lsk i  Józefa  
PilsutlsKiego. J a k  cała Polska, tak  i Krotoszyn 
obchodził uroczyście dzień Im ien in  naszego Wodza 
I. M arszałka Polski Józofa Piłsudskiego. Całość 
w y p a d l i  bardzo okazale i ściśle według ustalonego 
porządku na afiszach.

W defiladzie, k tórą  odbierali w dniu 19. III. 
br. przed pomnikiem M arszałka pp. S ta ros ta  Pow. 
W ilim owski i Pp łk .  Tyczyński, d-ca 56 p p .  Wlkp. 
wzięły udział n ieom al wszystkie o rganizacje  wzgl. 
ic l delegacje. Bardzo podniosły c h a ra k te r  miata 
akadem ia  ku ozci M arszałka urządzona w dniu  19 
bm. w sali H otelu  Wielkopolskiego. Ja k ie m  za in ­
teresowaniem cieszyła się wspomniana akademja, 
świadczy dobitnie przepełniona p o  brzegi sala. Po 
odegraniu  H ym nu  Narodowego przez orkiestrę  56 
pp. Wlkp., p. prof. Magdziński wygłosił bardzo cie­
kaw y refera t,  w którym  przy taczał zdania w ybit­
nych mężów stanu  państw sąsiednich o Marszałku 
Piłsudskim, które podkreślają olbrzymie zasługi 
położone w chwilach przełomowych Narodu Pol­
skiego. P ięknie  opracowany re fe ra t  zakoiiczył 
mówca wzniesieniem okrzyku  na cześć I Marszałka 
Polski Józefa  Piłsudskiego.

W  następującej części wokalno-muzycznej a k a ­
demii w ystąpiły  o rk ies tra  56 pp. Wlkp., chór woj­
skowy liczący przeszło setkę śpiewaków, d ek lam a­

cje ucznia tut. Semin. NanezyC. i p. Żurawieckiej.  
Zaznaczyć należy, że chór wojskowy, złożony z 
podoficerów i prostych żołnierzy 56 pp. Wlkp. pod 
w ytraw cem  kierownictwem kapelm is trza  per.  Sado­
wskiego, spraw ił  m iłą  niespodziankę zebranej p u ­
bliczności. Był to bowiem pierwszy jego występ
i trzeba przyznać — udany  w zupełnośoi. Głosy 
silne, o odpowiedniej dynamice, uw ydatn iły  swe 
zalety w pieśni, odśpiewanej z towarzyszeniem o r ­
k ies try  56 pp.

Akademja, której p rogram  — staran iom  komi­
te tu  wykonawczego — był obfity i urozmaicony, 
pozostawiła  mile wspomnienia dla jej uczestników, 
wspomnienia tem droższe, że obchodziliśmy w ten 
sposób imieniny Budowniczego Polski,  M arszałka 
Piłsudskiego.

— Kino „ B a ł ty k “ wyświetla znakomitą  receptę 
na wszystkie sm utk i i troski dn ia  codziennego 
przepyszną komedję wiedeńską p. t  „ P A N  BEZ 
M IE S Z K A N IA “.. Opowiedzieć treść trudno  — trza- 
baby bowiem być chyba znakom itym  hum orysta
— wystarczy tylko dodać, że tak  wesołego, tak 
beztroskiego filmu, pełnego przepysznych, k a rk o ­
łomnych sytuaoyj i szalonego hum oru  -  do tych­
czas jeszcze nie widzieliśmy.

W  rolaeh głównych kw iat ak tors tw a  wiedeń­
skiego: prześliczna H ilda von Stolz, przezabawny 
H erm an  Thiraig, w ytw orny  P au l  H örb igor i n ie ­
zrów nany  pieśniarz naddunajskiej stolicy LeoSlezak, 
k tóry  śpiewa w filmie tym najpiękniejsze piosenki 
wiedeńskie. Muzykę do filmu napisał s łynny  kom­
pozytor wiedeński Robert Stoltz.

— Z L. O- P .  P. W poniedziałek 25 b. m. 
ö godz. 15.30 w lokalu L. O. P, P. (Zamek) nastąpi 
otwarcie kursu  Obrony Przeciw  Lotniczo Gazowej. 
W  dniu  tym  wygłoszone zostaną następujące refe­
raty: 1) C h arak te ry s ty ka  ogólna organizacji Obrony 
Przeciw Lotniczej wnętrza ¿ r» ju (p .  inst. Kozłowski);
2) Rodzaje lo tnictwa, ich możliwość a zadania: 
napady  dzienne i nocne (p. por. pilot Robiński);
3) C h arak te ry s ty k a  — ogólna możliwośoi napadów 
lotniczych na wnętrze k ra ju  i ich cele (p. J .  W o j­
towicz). Wszyscy, k tórych te ważne zagadnienia  in te ­
resują  i k tórzy  chcieliby zdobyć więcej wiadomości
0 lotnictwie, niech zgłoszą się na naczestników 
kursu . Zgłoszenia przyjmowane będą w poniedzia­
łek 25 b. m. od godz. 15—15.30 w Lokalu  L.O.P.P .

— Towarzystw o ku zwalczaniu gruźl icy , Kołu 
Krotoszyn urządza w środę, 27-go m arca  br. o ;jo- 
dzinie 20-tej w s i l i  hotelu pod B ia łym  Orłem w ie­
czór dyskusyjny, połączony z walnem zebraniem.

I Część: 1. Zagajenie, 2. R efera t  na temat:
Zapobieganie gruźlicy, a  szczepienie metoda Call- 
m ette’a — p. Dr. Wołoaianko, 3. D yskusja  nad 
referatem , 4. Założenie komitetu szczepień przeciw­
gruźliczych przy Towarzystwie ku zwalczaniu 
gruźlicy. II Część: W alne Zebranie. Porządek  obratl 
jest następujący: 1. W ybór przewodniczącego i se­
k re ta rza  W alnego Zebrania, 2. Sprawozdanie Za­
rządu i komisji rewizyjnej, 3. W ybór nowego za­
rządu i komisji rewizyjnej, 4 W ybór delegata  na 
walne zebranie Tow. ku zwalczaniu g ruź l icy  na 
Województwo Poznańskie  w Poznaniu, 5. U chw a­
lenie p lanu  p racy  na rok bieżący, 6. Wolne wnioski
1 zamknięcie. Ze względu na ak tu a ln y  refera t ,  p ro ­
simy tak  członków, jak  i sym atyków  o liczne 
przybycie. Zarząd.

— Ze sportu . Podczas niedzielnych zawodów
o mistrzostwo Hali Poznańskiego Okręgowego Zwr. 
Lekkoatle tycznego w Poznaniu , tut. K. S. „A s tra "  
odniósł dość poważny sukces, za jm ując  4-te miejBce 
w ogólnej punktacj i ,  za A.Z.S.-em, „ W a r t ą “ i „So-



N r. 24 K ro t. O rędownik Pow iat. Sir. 5

kołem“ — Poznań. Ogółem startowało 8 zespołów. 
Podkreślić nale y, że zawodnicy „A s try “ bra l i  n- 
dziai w zawoda h c a  wiasny koszt, gdyż kasa klubu 
nie w yasygnowała im &ni grosza.

— Roki izbowe. W  czwartek, dnia 14 bm. od­
były się w sali Hotelu pod B iałym Orłem t. zw.

Roki izbowa“. W zastępstwie prezesa Zw. Towa­
rzystw Kupców Samodzielnych w Poznaniu  i Ot- 
mianowskiego zagaił zebranie prezes Tow. Kupców 
Samodz. w Krotoszynie p. F ibak , poozem dyr. Izby 
P r z e m . Handlowej w Poznaniu  p. dr. W aschko wy­
głosił re fe ra t  o obecnem położeniu gospodarczem 
w Polsce, p rzytaczając ca ły  szereg danych s ta ty ­
stycznych na poparcie swych wywodów. W edług 
optymistycznych za pa tryw ań  p. dr. Waschki, po­
p raw a powoli lecz stale postępuje naprzód.

Następnie w zastępstwie p. m er .  Kołodzieja 
wygłosił re fe ra t  o sprawaoh socjalnych p. Panto- 
fliński, przedstawiająo ujemne strony  obecnej ubez­
pieczeń społeeznyoh oraz pro jek t nowelizacji.

Z kolei p. mgr. Sulek wygłosił re fe ra t  o sp ra ­
wach podatkowych, omawiając nową ordynację  po­
datkową, p raw a i obowiązki jakie  nak łada  na  p ła t ­
n ika  i wiedza p< dstkowe. R sferen t  wymienił cały 
szereg upraw aia i i  płatników, k tórych ci ostatni nie 
wykorzysti ją, nie znając dokładnie treści nowej 
ordynacji.  (O tych upraw nien iach  bliższe szczegóły 
podamy w następnych  num erach  „Orędownika P o ­
wiatowego“ ),

Po refera tach  nas tąp iła  obszerna dyskusja, nie  
ty lko na tem at referatów lecz i spraw  — przeważ­
nie podatkowych — nieobjętych prelegentów. P P .  
prelegenci udzielili zebranym  dokładnych informa- 
cyj na zgłoszone py tan ia  i dezyderaty  i obiecywali 
u trzym ać  s ta ły  ko n tak t  z podatnikam i przy pośre­
dnictwie tu t .  T-wa Kupeów Samodz. Kto więc ma 
jakieś kwestje niejasne a  chciałby na nie o trzy ­
mać dokładnych informaeyj,  Diech się zgłosi do 
Tow. Kupców Ssmodz. i tą  drogą o trzym a w yja ­
śnienie z Izby Przem .-Handl.  w Poznaniu.

K orzystne źródło zakupu^ dla rolnictwa
i wszystkich rodzajów „przemysłu jest

DrogerjsfiŁoWziem
Krotoszyn L. \UQS0\UiCZ Rvnek 13.

Wielki wybór w tapetach i po ccnie 
zn iżonej.

Najkorzystniejsze źródło zakupu  towarów 
kolonjalnych lo

Stanis ław EHasz

Skład toMoróB iioionjolnych
Iiroluszyu, UoźniińtikB a*.

(dom p. Raka).

®Mlel p r im a
jakości drzewo o p o ło a e - t a

dostarcza (franko w dom) 
po cenach konkurencyjnych

Józef Minia („GleSn")
Tel. 84. KROTOSZYN K oźm ińska 21

Rowery-Opony-BeiM
oraz w szelk ie części zapasow e

kupisz na j tan ie j  u

W. N O W I C K I E G O
Krotoszyn, Zdunow ska 19.

Make - Ospę - Kasze - Pęczak - Śrut
poleca po cenie konkurencyjnej

Ś r u t o w E n i a  Z b o ż a
F r .  L e s i ń s k i  

.Telefon 1)6 K R O T O S Z Y N  Koźmińska 60

' S

K o r z y s t n i e  k u p n i e  s i e :
Wódki monopolowe. — S piry tus  leezniczy. 
W ina  krajowe i zagraniczne, oraz tow ary  

kolonjalne i delikatesy 
we firmie

Jan  Stróźewski, Krotoszyn
Plac Wolności 4 Tel. 105

ST. SKOBROfiSKI
poleca po specjalnie zniżonych cenach: 
zegary, zegarki, b iżuterię, obrączki ślubne

Specjalność: okulary oraz wszelkie urzyb. optyczne

24, umiejąca obchodzić się 
U & l b  H \ b  2 H H  z dziećmi, poszukuje posady od

1. IV. 85 jako bona w m ają tk u  
lub lepszej rodzinie miejskiej.

Z głoszenia do Redakcji Kroi. Orędownika Pow iatow .

D R U K I
d l a  URZĘDÓW -  HANDLU -  PRZEMYSŁU

--------  ja k  i ---------

TOWARZYSTW 

wykonuje spiesznie i po bardzo niskich cenach

Drukarnia K. K. O-
m ias ta  K ro to szyn a  

Telefon 164 W K R O T O SZ Y N IE  F lo r ia ń sk a  1

Reklom.1 ¡pęt ri7iilióniff hnnrłln i n*T<łmiieSii
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C E N Y , W Y B Ó R  i J A K O Ś Ć  T O W A R Ó W  B E Z  K O N K U R E N C J I !

R y n e k  27 .  Tel .  3 6  |  S2
& V°e9«SKanHHnHP̂ assRssataHfRgefĝ  ̂ g*. ̂

N A  W I O S N Ę
NOWOŚCI nn palta  i ub ran ia  Istnie oraz 
w s 2 E « e S k S e s  s s p f y k i a t g f  m ^ s k i ©

p o le c a m y
I  1* f< f* S i! ^  «  *ł « Jj K ro toszyn  R yn ek  14 
LU&Ui 1 k l & f l £ I  OBOK KAWIARNI P. HEILA
E S o g csc in e  W 7ar-i8nka s p S s S j / .

0  0
sprzedaje każdego czasu

[«i Ifnl?n|fp
l l i j ł  Ł ta  J) E® W S U i i i j  y W u i i i i-i l i t e r ,  i  t i l .a

S z p a d i e  — w id ły  — l e m i e s z e  
n a r z ę d z i a  o g r o d n i c z e

W  &  P  N  O BUDOWLAHc i MWOZOiUE
s i a tk i  c t r u c ia r i e  

CEMENT -  trzcina suf. — DŹWIGARY -  
gwoździe — bUschy — OKUCl/l DO DRZWI 

1 OKIEN — Konwie do mieka — po cenach ?niionych'
F I l i  MA: t z  IL  r',: Ł i  0 3 t  E u 3 ? S 1 8 .
Najstarszy skład żelaza i mat. budowlanych W KROTOSZYNIE.

ii >iq SćOSftir* M W ’,'i dnJPRZyJErl11v roslsi,
smaczne ciastku, wyborną kawę, 
przv koncercie, zapewni tvlko

; - .. '
J a n  D u d e k  

I Iiynekll K KOT O SZYN, itynelc 11
ę Wielki wybór ciasiek deserowych, drożdżowych i i. p.
| Codziennie świeży chleb i bulki własnego wypieku.

leknj aTTpiM liiiE
w myśl przepisów Państwowego K onserw atorium  

Muzycznego udziela

m m  KflCZMflRRdWHa, Krotoszyn,
B a € 2 e sn & ś &  I  K c e S r a i c ? /  8

p o l e c a m :  Ł j
Sztuczne nawozy ze składu konsygnacyj- §• |
nego (fabrycznego), oraz węgiel, make; 8 |

i pasze; po cenach przystępnych. o  [
I u. SSBiasgaiaTis l i  a

Tel. 150. K ro toszyn  • Rynek 22. Tei. 156.

¡ l i i  f P W M !II  r !  q Ł f l  !k t i  fei 
Radjo 4-ro lam pow e Philipsa, dębowa sypialka J 
z m arm uram i i lustro, kanap y ,  fotele, biurko antę- j 
rykańsk ie ,  obrazy, lam pa naftowa do salonu, j 

repozytorja kolonialne oraz różne meble.

Krotoszyn, K aliska  38 m. 1
m m m m m i n © @ ®  i m : i ■

i i!
K sw sści w iosanns m M  i Panów już i

w b a rd z o  w ie lk im  w y b o rz e  
i DOBRYCH G ATUN KA C H

KROTOSZYN 
Rynek nr. 10

P  i  w  o  O  &  s s  0 m  s E c i e
poleca R e s t a u r a c j a
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Za dział nieurzgdowy odpowiedzialny redaktor Antoni Haszek z Krotoszyna — Czcionkami Drukarni K. K. O.


